Odcinek 2: „Administracyjne formy produkcji i dystrybucji miodu”
	Cel odcinka: przybliżenie aspektów administracyjnych produkcji miodu oraz omówienie możliwych form prowadzenia działalności produkcyjnej oraz sprzedaży.

	Czas
	Opis kontekstu
	Opis kadrów
	Ścieżka dźwiękowa/tekst wypowiedzi/narratora/prowadzącego
	Uwagi

	00:15
	Scena pierwsza: Pasieka
	Ujęcie z drona przedstawiające malowniczą okolicę

Popołudnie, słońce dość nisko

Plan totalny widać mały leżak

Malownicza pasieka, nasz bohater na leżaczku popija z glinianego kubeczka i podziwia piękno pracy pszczół robotnic.


	Spokojna sielska muzyka
	

	00:25
	
	Na stoliku stoi kilka słoików z miodem, pokazujemy je w detalu.

Ujęcie na bohatera, plan średni.

Powrotna panorama na bohatera, plan średni do bliski.

Wyciemnienie
	Bohater: -Nawarzyłem sobie tego miodu…. Wszystkiego raczej nie zjem. Czas pomyśleć o odsprzedaży. Ale jak to zrobić? Idę poszukać wiedzy.

Bohater wstaje i wychodzi z kadru.


	

	02:39

03:22

04:31

06:20

09:50

11:00

11:22


	Scena 2: rozmowa z ekspertem innym pszczelarzem
	Z wyciemnienia

Przedstawienie lokacji eksperta kilka ujęć.

Bohater wchodzi w kadr i wita się z ekspertem

Dialog grany na dwie lub trzy kamery

Plany średnie i amerykańskie

Przedstawienie książki w planie średnim, potem bliski i przebitka na książkę

Zbliżenie bohatera wyraźnie zaciekawionego tematem

Dialog w bliskich planach

Prezentacja wad i zalet powinna być wizualizowana tekstowo – plansze mogą zawierać kwintesencję wady/zalety, natomiast tekst do odczytania przez „eksperta”

Rozmówcy mogą ruszyć na spacer, prowadzi ich kamera na gimbalu lub steady. Możliwe też dowolne zaaranżowanie dialogu (zgodnie z posiadanymi zasobami)

Różne ujęcia postaci zapewniające dynamikę prezentacji – do tego plansze, podpisy lub inne efekty wzmacniające tekstem najważniejsze frazy.

Rozmówcy ponownie idą i rozmawiają, kamera podąża przed nimi plan amerykański do pełnego 

Rozmówcy dochodzą do stołu i siadają przy nim.

Rozmowa toczy się w planach średnich i bliskich,

Kilka razy przebitki na total

Tu należy wzmocnić przekaz słowem pisanym w formie efektów (np. tablica, dzielony ekran etc.)

Dialog się kończy, plan szerszy w którym na stole ponownie pojawia się poradnik

Odjazd kamery z drona
	Bohater:

- Hej, moje pszczoły są strasznie pracowite, mam sporo miodu i nie bardzo wiem co z nim robić?

Ekspert:

- Hej. To świetnie, a czy zarejestrowałeś swoją pasiekę u lekarza weterynarii?

B: 
- A to konieczne?
E:
- Nie tylko konieczne, ale i ważne choćby z powodu chorób pszczelich. Rejestracja pasieki w ogóle jest podstawą, aby zacząć zgodne z prawem działania handlowe. Za chwilę opowiem Ci o wszystkim, ale na początek proponuję zacząć od lektury poradnika „Pracownia do pozyskiwania miodu w krótkim łańcuchu dystrybucji”. Poznasz tam wszystkie procedury i szczegóły. 
B:
- Czyli jest jakaś książka na ten temat?
E:
- Książek jest wiele, ale ta jest dostępna w całości w Internecie i dokładnie omawia wszystko, co powinieneś wiedzieć o sprzedaży Twojego miodu. 

B:
-Super, ale wyjaśnisz mi to choć trochę?

E:
- Jasne, słuchaj: - sprzedaż detaliczna miodu, jak i każdej żywności wymaga dopełnienia pewnych formalności, które załatwisz w powiatowej inspekcji weterynaryjnej lub sanepidzie. 


W zależności od pomysłu na działalność, dotyczyć Cię będą inne przepisy, nie ma w tym nic trudnego, ale diabeł tkwi w szczegółach.

Na początek ustalmy jedno - każdy pszczelarz prowadzi tzw. działalność nadzorowaną, chyba że utrzymuje pszczoły hobbystycznie – np. po to, by obserwować pracę tych owadów, angażować je do zapyleń albo mieć własny miód tylko dla siebie i rodziny. 
Jeśli sprzedajesz miód, to chów i hodowla pszczół wymaga pisemnego zgłoszenia pasieki do powiatowego lekarza weterynarii, który może wydać na wniosek pszczelarza, odpowiednie zaświadczenie. 

Ale sama rejestracja hodowli nie umożliwia sprzedaży detalicznej, czyli bezpośrednio do konsumenta. 

B: 
- Aha – czyli mogę dostarczać miód tylko do punktów skupu, czy też sklepów i restauracji. Ale po co mi pośrednicy, co proponujesz?  

E: 
- Jedną z opcji jest - sprzedaż bezpośrednia…
Minister Rolnictwa i Rozwoju Wsi wydał rozporządzenie w tej sprawie i w oparciu o nie można prowadzić produkcję i sprzedaż na rzecz klienta. Sprawę załatwisz we właściwym miejscowo powiatowym inspektoracie weterynarii, ale sprzedaż bezpośrednia ma zarówno zalety, jak i ograniczenia. Zacznijmy od zalet. 
+ umożliwia pszczelarzowi nie tylko prowadzenie działalności produkcyjnej, lecz również dystrybucję do klienta indywidualnego, np. sprzedaż miodu na bazarze, ale też do punktów handlu detalicznego, czyli np. do sklepów lub restauracji.

+ sprzedaż bezpośrednia opiera się na regulacjach krajowych, co oznacza, że działalność ta jest wyłączona z przepisów higieny wynikających z unijnego rozporządzenia 852/2004. 
+ oznacza to też brak konieczności stosowania systemu HACCP – i to zarówno na etapie produkcji, jak i dystrybucji. Nie mają też zastosowania ogólne wymogi higieny – w tym te dotyczące pomieszczeń, szkoleń, sprzętu, odpadów i inne wynikające z załącznika do tego unijnego rozporządzenia. W ogóle nie musimy się z nim zaznajamiać. Choć warto o nim poczytać w poradniku.

E:
[słucha z zaciekawieniem i przytakuje]

E: + Sprzedaż bezpośrednią wystarczy zarejestrować, inspekcja weterynaryjna jej nie zatwierdza, co może mieć wpływ na częstotliwość kontroli ze strony inspekcji. 

+ Do prowadzenia sprzedaży bezpośredniej można wykorzystywać pomieszczenia domowe, zarówno do procesu produkcji, np. wirowania, jak też pakowania, czy sprzedaży miodu.

B:
- To wszystko łatwe, a gdzie te ograniczenia?  
E:
- Prowadząc sprzedaż bezpośrednią nie można korzystać z pośrednictwa hurtowni i innych podmiotów, które nie zaopatrują bezpośrednio klienta końcowego. 

- Ponadto sprzedaż bezpośrednia może być prowadzona tylko na obszarze województwa, w którym odbywa się produkcja lub na obszarze sąsiadujących z nim województw.

B:
 -Jak to? Widziałem na jarmarku pszczelarzy z drugiej strony kraju…

E:
-Tak. Wyjątkiem od tej reguły jest sprzedaż podczas wystaw, festynów, targów lub kiermaszy organizowanych w celu promocji dotyczącej – w naszym przypadku - produktów pszczelich.

- Aha, i jeszcze jedno! Musisz pamiętać, że przy wykonywaniu czynności związanych ze sprzedażą bezpośrednią należy używać odzieży roboczej  - w kolorze jasnym!

B: [spojrzenie]

E:
-Sprzedaż bezpośrednia jest najbardziej rozpowszechnioną formą sprzedaży produktów pszczelich w krótkim łańcuchu dystrybucji. Powinni się nią zainteresować pszczelarze, którym nie przeszkadzają ograniczenia tej działalności. 

B. : A ci, którzy chcą sprzedawać dalej …lub produkować w ciemnym ubraniu?

E: 
- Jest kilka opcji. Zgodnie z europejskimi wytycznymi, wirowanie i pakowanie miodu – o ile odbywa się przy osobiście prowadzonej pasiece – jest produkcją podstawową. Czym ona właściwie jest? 
Efektem produkcji podstawowej jest żywność nieprzetworzona, taka jak marchewka, jabłko, jajko, pomidor czy miód właśnie. 

Warto podkreślić, że z punktu widzenia przepisów higieny żywności, pszczelarz traktowany jest jako rolnik – nawet jeśli stawia swoje ule na dachu bloku w mieście. 

Najważniejszym źródłem regulacji odnoszącym się do produkcji podstawowej jest unijne rozporządzenie 852/2004, które dotyczy higieny środków spożywczych – a w naszym przypadku konkretnie załącznik I do tego rozporządzenia. Rolnik, a więc i pszczelarz, który prowadzi „produkcję podstawową” musi sprostać absolutnie minimalnym wymogom higieny i co najważniejsze – nie potrzebuje opracowywać, a więc i stosować procedur na podstawie zasad HACCP. 

-Ponadto produkcji podstawowej nie trzeba dodatkowo rejestrować. Wystarczy, że pszczelarz prowadzi pasiekę zgłoszoną do powiatowego lekarza weterynarii, zapozna się załącznikiem I do wspomnianego rozporządzenia 852/2004, zastosuje się do prostych, zawartych tam wymogów i voilà! Może prowadzić produkcję podstawową.

B:
-Mało formalności, to ważne, a co jeszcze? 

E:

+ Ważny jest brak ograniczeń terytorialnych przy tej działalności – masz klienta w Hiszpanii lub z Poznaniu? Nie ma sprawy.

B:
 - A minusy?

E: 
- To brak możliwości samodzielnej sprzedaży dla klienta indywidualnego, czyli na bazarach, straganach, czy przez Internet 

B: 
- Czyli gdzie można sprzedawać … i komu?

E: 
Przedsiębiorstwom spożywczym, podmiotom skupującym miód lub prowadzącym handel detaliczny – czyli np. sklepom lub restauracjom. 

B: 
- A ja tak lubię kontakt z ludźmi, pogadać na rynku można…
E: 
I jeszcze jeden minus – finansowy. Jeśli „produkcja podstawowa” jest jedyną prowadzoną przez Ciebie działalnością związaną z produktami pszczelimi, nie licz na dofinansowanie na sprzęt z Krajowego Ośrodka Wsparcia Rolnictwa. Nie zostaniesz też raczej beneficjentem Programu Rozwoju Obszarów Wiejskich na rozwój krótkich łańcuchów dystrybucji.

B: 
-Rozumiem. „Produkcja podstawowa” umożliwia wyłącznie dostawy do skupu i podmiotów handlu detalicznego. 

E: 
- Tak. Nie ma jednak przeciwwskazań, aby pszczelarz prowadził kolejną działalność, czyli handel detaliczny lub rolniczy handel detaliczny. 
B: 
-A te dwa, to nie to samo?

E: 
- No właśnie, nie. Zacznijmy od handlu detalicznego. Wyobraź sobie sklep – czy to stacjonarny, czy też internetowy. Taki wyłącznie z nieprzetworzonymi produktami pszczelimi. Z tego sklepu dostarcza się produkty bezpośrednio do klienta i jednocześnie prowadzi sprzedaż obwoźną –np. po bazarach i rynkach. Masz to?

B:
[zamyślony – kiwa głową]

E:
- A więc nie ma żadnych przeciwwskazań, abyś jako pszczelarz sam prowadził dodatkowo taką właśnie działalność w oparciu o własny miód. 

B: 
-  Czyli, jeśli w ofercie będę miał wyłącznie własne, nieprzetworzone produkty podstawowe, to nie muszę rejestrować działalności gospodarczej?...

E: 
-Tak! Produkty podstawowe – jak sama nazwa wskazuje i już to tłumaczyłem  – są efektem prowadzenia działalności „produkcja podstawowa”. A formalności związane z założeniem handlu detalicznego załatwisz w powiatowym Sanepidzie.

-To idealne uzupełnienie „produkcji podstawowej”. Wyobraź sobie handel detaliczny, jako filię dystrybucyjną Twojego prężnego, jednoosobowego przedsiębiorstwa pszczelarskiego.

B: 
- A minusy?

E:
-Handel detaliczny jest działalnością standardową, co oznacza, że mają do niego zastosowanie również zwykłe (ogólne) przepisy dotyczące higieny żywności, w tym również te wynikające z załącznika II do unijnego rozporządzenia 852/2004.

-Oznacza to, że na etapie transportu i handlu musisz liczyć się z wymogiem opracowania, wykonywania i utrzymywania stałych procedur na podstawie zasad HACCP. Dotyczą one też pomieszczeń, szkoleń i postępowania ze szkodnikami.

- Handel detaliczny podlega też zatwierdzeniu, co oznacza, że zanim otrzymasz decyzję administracyjną czeka się spotkanie z inspektorem z Sanepidu, który oceni, czy Twoja działalność jest zgodna z przepisami.

B: 
- Rozumiem, że tylko nieliczni pszczelarze prowadzą handel detaliczny? …

E:
- Nie przejmuj się! Przy sprzedaży miodu nie występują żadne krytyczne punkty kontroli, więc nie potrzeba odnotowywać metod ich nadzoru. Wszystkie niezbędne procedury opisane są w poradniku. Pamiętaj jednak – handel detaliczny, a rolniczy handel detaliczny to dwie różne rzeczy.

B: 
- To jak to jest z rolniczym handlem detalicznym?

E: 
- No właśnie!  Mimo, że rolniczy handel detaliczny – czyli tzw. RHD – funkcjonuje w Polsce od dobrych kilku lat, to wciąż nie jest do końca zrozumiały. Jest to działalność, która może – lecz nie musi – łączyć w sobie zarówno produkcję, jak i dystrybucję produktów wytworzonych na bazie własnego surowca. Rolnik może handlować produktem podstawowym z własnego gospodarstwa – lecz jeśli z własnego surowca wytworzy produkt złożony, czy też przetworzony…… 

B: 
… to wchodzi w obszar działalności gospodarczej?

E:
- Otóż to! Właściwie WCHODZIŁBY, gdyby nie było RHD!  W gruncie rzeczy RHD jest sposobem, aby rolnik mógł wprowadzać do obrotu jajecznicę, a nie świeże jaja, konfiturę, a nie świeże owoce, surówki z warzyw a nie warzywa – no i miód z dodatkami, a nie czysty miód. W naszym przypadku z RHD możesz skorzystać na dwa sposoby:

Po pierwsze – możesz prowadzić dystrybucję produktów pszczelich z własnej „produkcji podstawowej” identycznie, jak ma to miejsce w przypadku zwykłego handlu detalicznego. Bo pamiętasz, że produkcji podstawowej nie można prowadzić na rzecz klienta detalicznego? No właśnie. Jeśli więc z jakiegoś powodu nie odpowiada ci handel detaliczny, to zarejestrowanie RHD na okoliczność handlu bazarowo-wysyłkowego jest dobrą opcją. 

Po drugie - niektórzy pszczelarze mogą chcieć sprzedawać produkty na bazie własnego surowca, które nie mieszczą się w definicji „produkcji podstawowej”. Czyli np. miód z suszoną maliną, miód z czekoladą, czy miód z propolisem i pyłkiem. W tym przypadku RHD jest w zasadzie jedyną rozsądną opcją dla małego producenta. W ramach RHD możesz nie tylko prowadzić dystrybucję z „produkcji podstawowej”, ale możesz też produkować np. miód z suszoną maliną – a to już nie jest „produkt podstawowy”. Kiedy indziej opowiemy też o korzyściach podatkowych związanych z przetwórstwem w ramach RHD.
B: 
Sprawę też załatwię w Sanepidzie?

E: 
No nie – tym razem w celu zarejestrowania RHD musisz się udać do powiatowego inspektoratu weterynarii.

B: 
To podsumujmy wady i zalety. 

+ RHD umożliwia nie tylko sprzedaż z własnej produkcji podstawowej dla klienta detalicznego, lecz również prowadzenie drobnego przetwórstwa na bazie własnego surowca. 

+ RHD nie podlega zatwierdzeniu, co oznacza, że działalność tę jedynie się rejestruje. W niektórych sytuacjach inspekcja weterynaryjna może wydać stosowną decyzję bazując jedynie na oświadczeniu producenta o spełnianiu określonych wymogów.
+ W przypadku RHD, jak i przy pozostałych działalnościach, można wykorzystywać pomieszczenia w prywatnych domach, np. kuchnie, czy tzw. letnie kuchnie, jak również specjalnie przygotowane do tych celów pomieszczenia.  
! W przypadku „produkcji podstawowej” towarzyszącej RHD, pomieszczenia do wirowania i pakowania miodu pozyskiwanego z własnej pasieki podpadają pod załącznik I do europejskiego rozporządzenia 852/2004.

! W przypadku działalności wykraczającej poza „produkcję podstawową” – wymogi RHD wynikać będą z załącznika II do tegoż rozporządzenia. Regulacjami z załącznika II będą więc objęte m. in. pomieszczenia przeznaczone np. do mieszania miodu z suszoną maliną oraz te dedykowane dystrybucji, stoisko bazarowe, a nawet środek transportu. 

B: 
 - Czyli jeśli pomieszczenie do wirowania i pakowania miodu jest tym samym, w którym mieszam miód z maliną, zastosowanie ma załącznik II? 

E: 
- Tak, zgadza się. Dlatego też najlepiej jest całkowicie i fizycznie oddzielić produkcję od dystrybucji – chyba, że nie masz wyjścia, bo w tym samym pomieszczeniu naprzemiennie wirujesz miód oraz robisz np. miód z maliną.
B: 
- A te wszystkie zapisy też znajdę w poradniku? 

E: 
- Tak, oczywiście ! 

Ważne jest też, by pamiętać, że RHD niesie ze sobą ograniczenia w sprzedaży. Zakłady, do których sprzedawane są produkty, powinny być zlokalizowane na obszarze województwa, w którym jest prowadzona ich produkcja lub na obszarach powiatów/miast stanowiących siedzibę wojewody lub sejmiku województwa i z nim sąsiadujących. Oznacza to, że np. pszczelarz z województwa podlaskiego może dostarczać swoje produkty w całym macierzystym regionie i dodatkowo w powiatach przyległych do województwa podlaskiego, tj.: gołdapskim, oleckim, itd., oraz dodatkowo do „stolic” sąsiednich województw – czyli Warszawy, Olsztyna i Lublina. Natomiast sprzedaż konsumentom finalnym może odbywać się na dowolnym obszarze.

B:
- Jaką więc formę działalności najlepiej przyjąć? 

E:
-Jestem ekspertem, więc ci doradzę …

B:
[patrzy wyczekująco]

E:
- Ty zrób, jak uważasz!

B:
[zdziwiony]

E:
- Każdy musi o tym zdecydować sam – przecież nie chcesz, aby ktoś wybrał za Ciebie kolor lub model roweru - prawda? 

B:
[przytakuje ze zrozumieniem]

E:
- Nikt też nie zabroni ci posiadania dwóch, a nawet trzech jednośladów – tak też i w tym przypadku nie musisz ograniczać się tylko do jednej działalności. Warto je jednak rozróżniać i przy okazji się w tym nie pogubić. Ale przecież, wszystko znajdziesz w poradniku.
	Stragan z miodem, albo pracownia miodowa

Stoją w miejscu i swobodnie rozmawiają

Siedzi na schodach albo na jakimś pieńku

Stół nakryty produktami regionalnymi, białe sery miód, jakaś lemoniada

Rozmówcy w trakcie dialogu korzystają dobrodziejstw postawionych na stole



	
	
	Plansza końcowe z lektorem
	Uważasz, że temat przedstawiony jest zbyt ogólnikowo? Oczywiście, że masz rację. Wszystkie detale, pełne nazwy aktów prawnych – a nawet ich wycinki – oraz dodatkowe szczegóły, jak też wzory wypełniania dokumentów znajdziesz w poradniku „Pracownia do pozyskiwania miodu w krótkim łańcuchu dystrybucji”, który został zatwierdzony przez Głównego Lekarza Weterynarii. Jest on dostępny nieodpłatnie w Internecie pod adresem miody.wrotapodlasia.pl 
	


